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1 P  P iE F E  K T  D cp artam en tu  P łock iego
. do W ieim óźn ich  PODPREFEKTOW .

’Odhieraiąc częfto prozby Obywateli i m ieszkańców  D epartam entu 
•tuteyszego w  rożnych  okolicznościach adm iniltracyi dotyczących się , 
.proflo do, mnie adrellowane, gdy przekonałem  się: iż częltokroć .takow e 
n iedok ładne ohiąsnięnia. interelTią,, za'^vierąią, lub pier.wey, przez rozpo­
zn a n ie  pO y iatowóy Zwierzchności -przechodzić, w inny, ą z tego pow odu 
bioro prefektjara 1 ne niepotrzebną częfto zarzucone iełt korrespondenęyą 
i  intereirenci, .niiuio mey chęci, riąizahicye ,-pożup odbierają, zalecam W . 

•W Panu, abyś ponow ił w ezw anie do obyw ateli i m ieszkańców  pow iatu  
swego ■ przez publikacye, aby każdy-sw e żądania i prozby p ierw ey Pod- 

: prefektow i syego  pow iatu przedftaw ił, k tó ry  przekonaw szy się o legal­
ności takowey rzeczy, doftatecznie obiaśnioney, z dołączeniem  opinii do 
linalney  m ey decyzyi przesyłać będzie, lub, onę, ieźeli to w ładzy iego 
nieprżechodzi, sam załatwi. Rapporta o uskutecznieniu publikacyi wcza- 
sie przyzw oitym  oczekiwać będę.

w  Płocku, dnia lg o  Grudnia 1810.
R. Rembielińshi.

PUchta, S. jen.

P r e f e k t  E>epintam entn P łock iego
Uwiadamiam publiczność, źe JMfryiaśnieyszy K ról Jegom ość do 

piozby JP. W róblewskięgo, Burm iftrza Miafta Sierpca, przychylając się, 
przez, dekret1 swoy w  dniu 1. ,b*; m. zapadły, od dalszego sprawowania 
iunkcyi Burmiftrza tegoż JP. W róblew skiego uw olnił, a w  mieysce one-



rai JPana Francuzka H a ta a  Burrmftńem w  pomiemonem mieście no-
• • \  ■w P ło c k u  dn ia  27* Lift* 1810*m inow ać  raczy ł. w  K o c k o ,  On. 7R. Ręmbieliński.

Plichta, S. ]■

— p TPpe | Łt  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o
' T rlv m n ie  ex eku to row ie  teftam en tu  zm arłego  w  m iesiącu  Pazdz. i 8o4 .

, W ^ T a d e u s z a  M dzew skiego , dz iedz ica  cLóbr M a l u ż y n a  w  po w iec ie  
ro k u  . „ n r r  P n  n r  efekt a te °o ź  p o w ia tu  z a w i a d o m i l i

k o liczn o sć  t s k o w ą .A  ^  f,m d u szu  8000 Z h . od
n o w .c e :  ze yacliow ana na  p cnsya  n au czy .

s ; = i n ° v ,  n a a .0  w y S r .

1^1
r y i  ż y ta  k o rcy  6, ,  L ^ / w a r s z .  z  d o łączonym  obow iąz-

S S . ^ f f l S  mieysca .„ o  ^

" iCŻt m e  pochw ała  czynu  te g b  zacnego żadnego «  X t ? % t  
jn o ie  p rzy n o s ić  u k o n ten to w an ia , iak iego  doznał w  uczu c iu  dr y ,  g y 
w o la  sw ą  do dobra pub licznego  i l u d z k o ś c i  p rzy k ład a ł sxf , m prnm ey
ied n ak źe  s łużyć  p o w in n a  za p ow abną  k u  ^ ^ ^ n o w i ć  ‘się zechce, 
w sam ey n a tu rz e  rzeczy  znayduie , gcy t > • -/S./C7esci a m a w p ływ u , 
i l e  ro zk rzew ien ie  św ia tła  pom iędzy  lu d em  do  r e g o  szczęścia m  p y

w  P ło c k u , d n ia  x5 . p o p a d a

Plichta, S. jen.

P refek t  D ep a r tam en tu  Płockiego
G dy każd y  O b y w a te f  :rozsądny  i- św ia tły  p rzek o n an y m  b y d z  po-

*  0,n t w Ś n  sztnka lek a rsk a  w  l e n c ^  ły lk o  f i ^ s i |  
ludzkiego dobroczynną, kiedy od ludzi uime.ętnycłi, rozsądnyd ,



śle m oralny cli ieft praktykow aną, a w  przeciw nym  przypadku może bydz 
raczey zaboycą, niżeli dol.rodzieyftw em , tak tez i edukacya młod-nezy 
ludziom  bez um ieiętności, ta len tów  i m oralności pow ierzona byłaby, ra- 
S y  w  skutkach swoich szkodliw ą, n iżeli do pomyślności kraiow ey i 
ludu  przydatną. Z 'tm l w ynika obow iązek R ządu i w szyftkich osob za­
m iarom  tegoż dopomagać w in n y ch , czuwać nad te rn , a b y  rów nie iak 
zdrow ie tak  i edukacya ludzi osobom przyzw oitey  zdatnosci i m oialno- 
S  i •; ciiadaiacym  pow ierząną niebyła. W  tym  w łaśnie ce lu Jzh aE d u -
kacy in a w  v dała s w e  urządzen ie, aby żaden n a u c z y c i e l  tak  w  szkołach
publicznych , iak w  pensyach i szkółkach p ryw atnych  edukacyą m ło­
dzieży trudnić się nie był m ocnym , poki na ten  kom ec przed  do zm a­
m i szkolnemi zdatnosci swey nieudow odm , i od J z b y  Edukacym ey p izy-
należnego nieuźyska pozw olenia. , . ,

Takowe zarządzenie w ładzy kraiow ey rozciągnionym   ̂ bydz 
si bez różnicy w yznań ńa wszyftkie osoby edukacyą m łodzieży, w  p ry ­
w atnych naw et i  szczególnych obowiązkach trudn ić  się chcące, m iano­
w icie : źe częftokroć rodzice p rzy  naylepszey swey intencyi, czasem dla 
oszczędzenia kosztu w  swey nadziei zupełnie zaw odzonem i iż  u traceniem  
czasu zdrad/.anemi- bywałą. Dla tych  przyczyn w zyw am  w szelkie D o­
zo ry  szkolne powiatowe i m ieyscow e, W  W . zas Podprefektom , Burm i- 
Ttrzom i W oytom  w yraźnie i iak naym ocniey zalecam, ażeby bez Wyią- 
tku- szczególnieyszy dozor swóy i  baczność rozciągnęli na w szylłkie i 
nauczycielów , Guwernerów, D yrektorów , O rganiitów  i Bakalarzow p ry ­
w atną Edukacyą trudniących  się, a m ianow icie pokątne szkółki zakła- 
daiącycli; iżby ci bez udow odnienia swey zdatnosci, co do w ażm eyszych 
um ieiętności przed szkolnym  Dozorem  departam entowym , a co do nm iey- 
‘szych przed  D ozoram i pow iatow ym i, i przed  ̂ uzyskaniem na ten  koniec 
przynależnego od Prefekta śwnadectwą, czynić tego niemo,gli.

Skład osob do dozoru szkolnego departam entowego należących, 
bliskość szkoły znaczney w  mieście P łocku dla publicznego dobra p izez 
R ząd u trzym yw aney , do k to rey  składu, św iatli i um ieiętni Profeiloio- 
w ie należą, itawiaią m nie w  zupełney możności udzielania zaświadczeń, 
w  k torycli dla w iadomości rodziców  dzieci swe edukować chcących, i  
dla wiadom ości U rzędników  publicznych , to w szyłtko w yrazić niezanie- 
dbam , co ty lko do udow odnienia m oralności, i  zdatnosci osob na edu­
kowanie m łodzieży poświęcić się chcących posłużyć może.  ̂ N iem niey 
publiczność za każdą razą z aw i a d o m i o n ą zoftanie o organizacyi sz ko 
znacznieyszych publicznych, i pensyow  płc i oboyga nprzyw ileiow anych



Jakie w  n ich  daw ane będą dla m ło d z ieży  n a u k i, w ychow an ie , lab ie  do 
te g o -u ż y te  bęńą osoby, oraz. iak a  roczna  p rzez  R ząd  u i egulow aną zoila- 
ła  o p ła ta?  M ocnym  ieft p rzesięw zięciem  m o ie m , ścisły  nad  zachow a­
n iem  p rzep isów  i w o li R ząd u  zachow ać dozor, oraz k o leyn ie , b ą d z p iz e z  
siebie samego o so b iśc ie , bądź p rzez  w yznaczone o so b y , zw iedzać w szy- 
ftk ie , ialc wyżey; nadm ien iłem , pub liczne  szko ły  i u p rzy w ile io w an e  pen- 
sy e ; naftepnie zasługu iącym  na z a le tę , n ieza iuedbam -pub iiczney  p rz y ­
znać p o c h w a ły , d la  zapew nien ia  p rz y n a le ż n e j im  od ro d z icó w  ufności 
bez k to re y  zasłużen ia , żaden nauczyciel l u b  d y ry g u iący  szk o łą  n ie  le it
w  ftanie dopięcia zam ierzonego  celu . ^

Z  ty ch  sam ych p o w o d ó w  w zyw am  w szy ftk ich  o dobro  sw ych  
dz iec i tro sk liw y ch  ro d z ic ó w , ażeby m n ie  za każdą  razą  z szczerą o tw ar- 
to śc ią  zaw iadom iać ch c ie li, o w sze lk ich  do ftrzeźen iach , n ie p rz y z w o ito - . 
ś c ia c h , lu b  w adach tale w  szkołach p u b lic z n y c h , iako też  w  p e n s ja c h  u- 
p rzy w ile io w an y c h , bym  za każdą  ra z ą  znalazł się w  sposobności spro- 
ftow ania z łego  i onem u na dal zaradzen ia . N in ieysze  O bw ieszczenie w  
D z i e n n i k u  departam en tow ym  um ieszczone , aby  każdego doszło w iado­
m o śc i, B urm iftrze  i W o y c i z am bon w sżech w yznań  trz y k ro tn ie  ogło­
sić  zalecą i tego  d op ilnu ią . w  P ło c k u , dn ia  50. L iltopada  1810.

i l .  lieinbiclińshi. Fliciita, S. jen .
' U W A G I

o gospodarftw ie skarbow ym  czyli o F inansach p rzez  H rab ię  Soden 
% N o. 41. D ziennika  pod  ty tu łe m ’. A llgevieine J u fliz -  und  Folicey- B lo tter.

N a u k a  o- g o sp o d a rftw ie  fm a n s o w e iu , p rz e z  w y p a d k i 1 d u c li czasów  o z is ie y -  
.szych w y n ie s io n ą  żo fta ła  d o  r z ę d u  n a u k  c e ln ie y sz y c h , a z a te m  n ay w ięcey  w z ie to sq i 
m a ią c y c h  - -  M in if te r ia  1 in n e  U rzęd y  fin an so w e  z a y m u ią  dz is  w  w szy ftlu ch  hraiach . 
n a y n ie rw sz e  i n a y w a ż n ie js z ą  w  a d n u n if tra c y i rz ą d o w e y . n n e y s c a . l r z e d n u o t e i n  g o -  
«po.darllw a U iiansow ego  ie l t :  p o b o r  i  r o z k ł a d  cl o c l i o d  o w  n a i o w )  c i .  i  *

Je d n a k o w o  zd a ie  s ię ,  z e  E k o n o m ik a  k ra io w a  p rz y  o rg a m z a c y i _tey g a łę z i 
a d in in if tra c y i, n a  sa m y c h  ty lk o  s ł o w a c h  p o w y żsżey  d e firu ty i p rz e f ia ła ,  m e  w s z e d ł­
szy  b y n a y ru n ie y  w  d u c h a  p ra w d z iw e g o  o n ey  z n a c z e n ia . , . ,

P o b o r  d o c h o d ó w  k ra io w y c h  w y n u ig a  .k o n ie c z n ie  p o p rz e d m e z e y  z n a io m o sc i, 
r o z p o z n a n ia  i  r o z t r z ą ś n ie n ia , n ie  ty lk o  T e g o  co m a  b y  d i  w y b ra n y m , lecz o raz  * 
n a d e w s z y f t k o  T e g o ,  z  c z e g o  w y b ra n y m  b y d z  m a ,  1 w i e l e  w y b ra n y m  b y d z  
m o ż e . —  T e n  w id o k  rzeczy , ia k  sam  p rz e z  się ie lt J a s n y m  i z n a tm y  sam eg o  w y ­
o b ra ż e n ia  w y p a d a ią c y m , ta k  ró w n ie ż  p rz y  o rg a m z a c y i tey  g a łęz i a d n n m ltra c y i d o tą d
m a ło  b y ł  u w a ż a n y m . , ,

P ro szę , c o k o lw ie k  w tiiy ść  w  sfe rę  d z ia ła n ia  M in if te ry o w  1 w ła d z  f in an so w y ch
  C zy liż  ta  o b e y m o w a p  ty lk o  p o w in p a  w y b i e r a n i e  p o d a tk ó w  p u b l ic z n y c h ,  to
ie f t r o z k ł a d  o n y c li n a  o b y w a te li , aby  n a f te p n ie  w y b ra n y  ty m  sp o so b e m  z  m a i ą tk u  
siaro dowego pobor wydać? — Czy pomyślano też o tem z czego podatki maiąoyua,



w ybierane? i czy ftarano się wchodzić, w  i f t o t n y  fi a n  m a ią tk n  narodow ego^ z k tó ­
rego dochody kraiow e m aią  bydź dofiarczone? —  podobne badania należałyz gdzie­
kolw iek  do sfery działania w ładz finansow ych? Całe gospodarftwo narodow e, a za­
tem  i gospodarftwo finansowe, o dwa iedynie obraca się p u n k ta , a .te są': P r o  d u  k* 
c y a  i K o n s u m p c y a .  —  K o n s u n i p c y a  bez ppprzedniczey p r o d u k c y i  left n ie ­
podobna, a naw et idealnie exyfiowac n ie  m oże. —  Zkądże więc ta reftrykc-ya, ze  
ftaranie się o produkcyą z fery działania gospodarfiwa finansowego ieft w yłączonym  
W szakże m a i ła  p r o d u k c y j n a  iedynym  ieft p rzedm io tem  chS podatkow ania zdo l- 
n /m ?  Gdy więc w ładze finansowe iedynie tru d n ią  się W y b i e r a n i e m  na  W y d a ­
n i e ,  czemże tedy są ieżeli nie iedynie w ładzam i konsuńipcyinem i ? To w yłączę- 
.nie ftarania się o p r o d u k c y ą ,  z sfery działań w ładz finansow ych, dobru  narodow  
nader ieft szkodliw ym .

D ążność um ysłu  ludzk iego , n ieznacznie , i że tak  rzekę z n iechcenia, sw ey 
nabiera form y pod ług  s p o s o b u  u ż y c i a  s i ł-  Zarządzaiący finansam i, k tóry  w yłą­
c z n ie 'tru d n i się tylko poborem  i w ybieran iem , a zatem  o k o n s u m p c y i  tylko m a  
ftaranie, u traci zaczasem poniew olnie zupełn ie  w szelką m yśl o w idokach , z c z e g o  
m a bydź i m oże bydź pobor w zięty i w i e l e  go wybrać m ożna?  przy tak im  poltę- 
pow aniu dążność iego u m y słu  nakoniec w iędnieie i działanie Jego n a  tern skończy 
się, aby i a k n a y w i ę c e y  wybrać. —  Niezruierna ftrsta i zguba, na k tó rą  lo srszcze - 
śd em aro d ó w  przez tę n i e z n a j o m o ś ć  i f t o t n e g o -  f u n d u s z u  do podatkow ania s łu ­
żącego, narażanym  zoftaie, nadto ieft widoczna i sam a głośno się obiaw ia.

M ożnaż się przeto spodziewać polepszenia losu narodów , dopoki produkcyą 
n ie  będzie p r z e d m i o t e m  d z i a ł a n i a  w ładz finansowych? i dopoki bliższe rozpo­
znanie funduszu  z kto.rego dochody kraiow e wzięte bydź m a ią , oraz ftaranie o po­
większenie i ocalenie t e g o  f u n d u s z u ,  nie będzie uznanym  za r i a y c e l m e y s z ą  
i n a y w a ż n i e y s z ą  gałęz adm iniftracyi skarbow ey, i w  tey posadzie w or.gamza.cyi 
obie tym  zoftanie?

P od ług  powyższych w niosków  każda adminifiracya finansowa na d w a  W y ­
d z i a ł y  czyli sekcye dzielić się pow inna, to ieft: na W ydział p r o d u k c y j n y  i na W y­
dział konsum pcyiny. 7— N aturalnie wypada, że sfera działań W ydziału  konsum pcyi- 
nego zupełnie od działania W ydziału produkcyinego zależy; Sekcya konsum pcy jna 
iedynie podług  badan sekcyi produkcyiney ftąnowić m oże, co na dochod skarbu m a  
bydź pobieranym  i w iaki sposob to w ybranym  bydź m oże ?

Jedynie przez tak u rządzoną organizacyą, gospodarftwo finansowe dobru  na­
rodów  nie będzie uftawieznie na przeszkodzie i przeftanie pożerać iunduśz, z k tóre­
go utrzym yw anym  bydź. żąda. —  Taka organizacja n iezm ierne i  niezliczone dobru, 
narodów  przyniosłaby ko rzyści!

Co za dobroczynny i zbaw ienny cel działania dla W ydziału  produkcyinego t 
Jego przeznaczeniem  bo\yiem  by łoby , wybadanie m a ią tk n  narodow ego; do>.niego 
należałoby (i od tego w sżyftk ie dobrze rządzące się kraie przy organizacyi zacząć po­
w inny) wyśledzać i zgłębiać wsżyftkie z r z o d ł a  m aią tku  i bogactwa narodow ego, * 
te in  sposobem wydobywać produkcyą w wszelkich iakie tylko bydź m ogą rozgałę­
zieniach,. Ale gdzież- ieft k ray , w k tó rym  przedm iot te n , iako o d d z i e l n a  ga  ę.ś



a S m in l f t r a c y i  r z ą d  o w c y  le f t  u w a ż a n y m  ?  w s z ę d z ie  g o  ty lk o  r o z d r o b n i o n y m ,  a z a t e m
p o d ł u g ,  p o i e d y n c z y e h  w id o k ó w  i  o d o s o b n io n y c h  z a s a d  t r a k t o w a n y m  w i d z i e m y . . .

P r o d u k c y i  s ą  t r z y  g a t u n k i :

1 . P r o d u k c y a  p ie r w ia f tk o w a ,

2. P r o d u k c y a  p r z e m y s ło w a ,  i

3 .  P r o d u k c y a  h a n d lo w a .  ~ • r

M a m ż e  t u  d o w o d z ić ,  ż e  n a w e t  w  k r a t a c h - w  k u l t u r z e  c e lu i ą c y c h ,  k tó r y c h  d ł u g  
n a r  p  d o  w y  d o  te g o  d o s z e d ł  f to p n ia ,  z e  m a f ię  p r o d u k c y i n ą ,  to  i e f t :  p r o d u k t a  i w ł a ­
ś c iw e  s i ły  p r o d u k c y in e ,  n a  ia k ie  n a r ó d  z d o b y ć  s ię  m o ż e , ' i u ż  n a p r ż y s z ło ś ć  p o c h ł o n ą ł ,  
a  z a t e m  k i lk a  p r z y s z ły c h  g e n e r a c y i  s p o s o b u  w y d a n ia  ty c h  s i ł  iu ż  p o z b a w i ł  — m a m - ’ 
ż e  m o w i e  d o w ie ś ć ,  ż e  w  ty c h  k r a ia c h  r o ln ic tw o  i  g o S p o d a r f tw o  w ie y s k ie  ie s z c z e  w  
d z ie c in f tw ie  z o f t a i ą ? . . .  N ie c h  b ę d ę  w e z w a n y m ,  a d o w io d ę :  ż e  Wsźrod E u r o p y  s ą  
k r a i e ,  w  k tó r y c h  p o d a te k  g r u n t o w y  d o  15 ~0cl f ta  i  w ię c e y  w y n o s i ,  z  p r z y c z y n y ,  iż  
w a r to ś ć  p r z e c ią ż o n e y  w ła s n o ś c i  z ie m s k ie y ,  te g o  p r a w d z iw e g o  i  i f to tn e g ó  s k a r b u  n a ­
r o d ó w  i a k  n a y n iż e y  s p a d ła .  D o w io d ę  ż e  w sz-rod  E u r o p y ,  n a w e t  w  N ie m c z e c h ,  i e ­
sz c z e  t r z e c ia  czę ść  z ie m i  l e ż y  b e z  u p r a w y ,  a  d r u g a  t r z e c ia  cze ść  i  p o ło w y  n i e p r z y -  
n o s i  i n t r a t y ,  i a k ą  p r z y n ie ś ć  b y  m o g ła .

O  p r o d u k c y i  p r z e m y s ł o w e y  a d m in i f t r a c y e  r z ą d o w e  ie s z c z e  m n i e y  m a i ą  
'w ia d o m o ś c i ;  g d z ie ż  ie f t  l r z ą d ,  k tó r y b y  d o k ł a d n ą  i  g r u n t o w n ą  m i a ł  w ia d o m o ś ć :  „ i a ­
k ą  p i e r w ia f tk o w ą  m a ffę  p r o d u k c y in ą  m ię s z k a n c y  k r a i u  o b r a b i a i ą ?  a  i a k ą  w  r z e ­
c z y  s a in e y  o b r a b ia ć  b y  m o g l i ?  J a k ic h  p r o d u k t ó w  p r z e m y s ł u  k r a y p o t r z e b u i e ?  i k t ó r e  
z  ty c h  p r o d u k t ó w ,  b ą d ź  p r z e z -  f a b ry k a c y ą  w  k r a i n ,  b ą d ź  p r z e z  w y m ia n ę  z a  i n n e  
n a y d o g o d n ie y  d o f ta r c z o n e  b y d ź  m o g ą ? “

N a k o n ie c  g d z ie ż  ie f t  R z ą d ,  k t ó r y b y  m i a ł  i a s n ą  i  d o k ł a d n ą  w ia d o m o ś ć  o  
s w y c h  f to s u n k z c l i  h a n d lo w y c h ,  t a k  iż b y  p r z y  w y m ia n ie  s w o i c h ,  a z a m ia n ie  o b c y c h  
p r o d u k t ó w  fa k  t u r o w y c h  ia k  p r z e m y s ł o w y c h ,  z b a la n s o w a ć  m ó g ł  z y s k  l u b  f t r a t ę  
z t ą d  d la  k r a i u  w y n i k a j ą c ą ? . . .  ■ .

L e c z  z k ą d ż e b y  a d m in i f t r a c y e  r z ą d o w e  w  t e y  m ie r z e  c z y f te y  i  i a s n e y  w ia d o ­
m o ś c i  n a b y ć  m o g ły ,  k ie d y  s ię  o d  d a w n a  p r ó d u k c y ą  i  o g ó ł e m  m a i ły  p r o d u k c y in e y  i  
p r o d u k t ó w  ie d y n ie  i w y łą c z n ie  w  t e i n  t r u d n i l i  c e l u ,  a b y  ie  p o d a tk a m i  o b ł o ż y ć ?  
k i e d y  t e i n  p o f tę p o w a n ie m  n a r z u c i ł y  l u d o w i  d ą ż n o ś ć  d o  u t a i e n i a  m a i ą t k u  n a r o ­
d o w e g o  i  ie g o  z r z o d e ł ?  K ie d y  m ó w i ę  t e r n  sp o s o b e n *  p r a w d z iw a  d ą ż n o ś ć  d o  w y n a ­
l e z i e n i a  m a i ą t k u  n a r o d o w e g o ,  w y ś le d z e n ia  ie g o  z r z o d e ł ,  z a c h o w a n ia  i  p o w ię k s z e n ia  
o n e g o  i  u p r ż ą t ń i e n i a  w s z e lk ic h  p r z e s z k ó d  o c a l e n iu  i  p o w ię k s z e n iu  o n e g o  p r z e c i ­
w n y c h ,  b y ł a  d la  n i c h  r z e c z ą  z u p e ł n i e  o b c ą  i  n i e z n a n ą ?  c h o c ia ż  sp o c a l e n i e  i  p o ­
w i ę k s z e n i e  w ła ś c iw ie  d o  d z ia ł a ń  d o b r e g o  i  z d r o w e g o  f in a n s o w e g o  g o s p o d a r f tw a  
n a le ż y  i  n a d e r  m u  ie f t  d o g o d n y m  i p o ż y L e c z n y m .

C o  o  r  o 1 n  i ft w  o , ,  a d m in i f t r a c y a  f in a n s o w a  n i g d y  n i e d b a ł a ,  i a k  c h y b a  ty lk o  o  
r o z m i a r  p o w ie r z c h n i  w ła s n o ś c i  g r u n to w e y ,  a b y  p o t e m  —  c h w y c iw s z y  ś ię  z a r a ź l iw e ­
g o  s y f te m a tu  f iz y o k ra ty c z n e g o  i  ł a tw o ś c i  w y b ie r a n ia  o p ł a ty ,  z  r z e c z y  s a n ie y  p r z e z  s ię  
d o  o p ła ty  n i e  k w a l i l ik u ią c e y  s ię  —  p r z e c iw k o  w s z e lk im  z a s a d o m  z  d  1 0  w  e y  e k o n o -



m ik i rząełowey, z  n a d w e rę ż en ie m  praw  r o w n o ś c i  i  s p r a w i e d l i w o ś c i ,  g run ta  te  
-podatkam i wszelkiego g a tu n k u  obciążyć, iedynie dla tegc, że są  n i e r u c h o m e .

O produkcyą p r z e m y s ł o w ą ,  adm iniftracya rządow a tyle się tylko okazała 
ftaranną, ile iey szło o to aby na rękodzieln ików  m ogła  podatki nak ładać; albo też  
przez n ikczem ne i ty tu łem  P o l i c y  i l i r a i o w e y  u b a r w i o n e  urządzenia rozm aite  
g a tu n k i produkcyi w  pew nych określonych form ach i .klaffach pom iędzy m ieszkań­
ców k ra iu  podzielić, i tak  iak w ięźniom  w  dom ach popraw y, każdem u pew ną por- 
cyą oznaczyć.

Co do p r o d u k c y i  h a n d l o w c y ,  iak im  sposobem ? -— dokąd? 5 dla czego? 
p rodnk ta  kraiow e m aią  bydź w ym ienione, i co? —  z k ą d ? —  dla czego? — i z ta­
k iego  pow odu m a bydź zam ien io n y m i? ,—  to, wszyfiko tylko tak dalece adim niftra- 
cyą rządow ą intereffowało , aby taryffę niesłychanie wysokich opłat celnych uftano- 
w ić m o g ła ; bez w zgiędu na to :  że sw obodne używ anie życia przez to niszczy i tru - 
ie, że przez tam ow anie wolne'y zam iany p roduk tów  s a r n ę  p r o d u k c y ą  z m n i ę y -  
s z a ,  m ieszkańców  k ra iu  do utaienia m ady  produkcyine'y (przym uszaiąc ich .do prze­
śni y cen i a) gw ałtow nie pociąga, a tern sposobem właściwy p rzedm io t swego działa­
n ia , f u n d u s z  d o  p o d a t k o w a n i a ,  to ieft:  m a l f ę  p r o d u k c y j n ą ,  zapam iętale na  
zgubę kraiu  pożera. —

Nie ieftże iuż czas porzucić te b łę d y ? .. .  zwłaszcza te raz , gdzie w  E uropie  
sw obodne używ anie życia, ten cel bytu  ludzkiego coraz bardziey n ik n ie ? . . .  C zy n ie  
należałoby w ładze finansowe, iak wyżey pow iedziano, na dwie sekcyepodzielić i u o r- 
ganizow ać? i czy niew ypadałoby na ten  czas W y d z i a ł o w i  p r © d u k c y i n e m u  n a- 

Ttępuiącą do działania oznaczyć sferę?
lin o  Co do p r o d u k c y i  p i e r w i a f t k o w e y ;  aby z grona swego wyftał Dele­

gow anych na  p row incye, którzyby z m ieysca na mieysce od wsi do wsi 
kray  obieżdzali, w  celu wywiedzenia się o ftanie produkcyi pierw iaftko­
wey. —  Do tych Delegowanych należy przekonać się w iele z iem i ieft u -  
p raw ioney? a w iele  o tłogiem  leży i dla czego? iakie się tam  rodzą pro­
dnk ta?  a iakie z w iększą korzyścią rodzić by się m og ły?  iakie niedogo­
dności polepszeniu i wy'doskonaleniu gospodarftw a.rolniczego są na prze­
szkodzie? czyli m iędzy te przeszkody liczyć nie m oźua zbyteczną rozcią­
głość g ran ic , albo też zbyteczne rozdrobnien ie  g runtów  pom iędzy właści­
cieli, lu b  uciskaiące ogoł m onopolia poiedynczym  osobom  udzielone? i t. d.

ad o  Co do p r o d u k c y i  p r z e m y s ł o w c y  Delegowani nadewszyffko zgłębić 
p o w in n i:

a) potrzeby całe'y prow incyi i każdego oddzielnie m ieysca,
b) malfę produkcyjną, i
c) sposobność wydania sił produkcyjnych każdego obywatela,

aby z tych szczegółów byli w itanie podać R ządow i nayważnieyszą dla niego wiado 
m ość iakie są p o t r z e b y  k r a i u  —  iaka ieft m a i la  p r o d u k c y i n a  —  i iakie kray 
do produkcyi m a s i ł y ? —  Z tey wiadom ości R ząd  doydzie i poft-zeże, k tóre siły 
produkcyine w z b u d z i ć  n a l e ż y ,  i k tó re  przy doftaLku maify produkcyiney w z b li­
d z i e  m o ż n a ?  aby kraiow i respective każdey prow incyi zapew nić potrzeby wewne-



fcr/.nę, lako tez ćlóftafceh ' p roduk tów  rlo -wymiany, za próćhfkta,--Ttłore w  m iarę potrze­
by Krain z zagranicy sprowadzić wypada,’ lu b .za  tańszą, cenę. z zagranicy dóftarczone 
•'hydr. m ogą, fć •: .- • .■: i- J

5tio Co do p r o d u k c y i  h a n d l o w e j ,  ta  osobnego niepotrzebnie, śledzenia; 
poniew aż prócz ogólnego podatku  produk tow ego , w szelk ie ,inne  opłaty, i 
’nak łady  .publiczne, z Ekonom iką, narodow ą n i  ezg.aci z a i ą , nsię,  przeto 
handel n iepotrzebnie iak tylko w o l n o ś c i ,  i  w tey  m ierze dla Wydziału, 
•produkcyjnego, po zgłębieniu produkcyi pierwLaftkowey i p rzem ysłow ej 
ieden tylko ilesu ita t do użycia pozolłaie, to  ielt: z iedney fty.ony u ł a ­
t w i e n i e  p r z y c h o d u  p roduktów  zagranicznych n i e z b ę d n i e  potrze­
bnych, i w krain z korzyścią doftarczonem i bydź nie m ogących, a z dru­
g ie j  i trony u ł a t w i e n i e  w y c l i o d u  p roduk tów  kraiowycli do w ym iany 
za inne przeznaczonych. .

Jeżeli zaś-W ydział produkcyiny w  dochodzeniu wyżey w ytkniętych badan, 
i ł o I l e g i i a l n i e  m a poftępować, to ielt: działać tylko pod ług  rapportów  z w y c z a  j ­
n y c h  od władz i U rzędników  nadesłanych, to lepiey wcale g o . ńiellanow ić; przeż 
niepew ność i powolność bow iem  podobnego kollegialnegó pedańtyzmCt sktitek rze­
czy zupełn ie  ielt chybionym  i" zniszczonym . —  W ydział produkcyiriy składać się 
pow in ien  z ludzi m łodych , św iatłych i dzielnych, charakter inaiących, a zatem  z 
ćiięći i óćiióty prącdfąćyęli ; C złonki tego  W ydziału  pow inn i bydź knm niiffarzam i 
Piządu kray obieżdżaiącem i, nie w celu przesyłania tylko rapportów  w ładzom , k tóre  

"jiiewidziawszy .ani śłyszawszy, o rzeczy dccydnią, a przeto zazw yczaj tylko, albo po- 
rihig h u m o ru  swego o d r z u  c a i a , albo w dobrey wierze zatw ierdzać hm szą. llz e -  
czeiu  kom m iffarze pow inn i bydź na w łasną odpowiedzialność opatrzeni yv m oc i 
powagę do spręz.yftego d z i a ł a m i  a, uskutecznienia i.w ykonan ia .

Lecz iak im  sposobem  działać? iak w ykonać? łSIiech ci kommilTarze nicpó- 
ftępnią zw yczajną fo rm ą i n k  w i z y  t o r y  a-l n ą  —  niech n ie  działaią pod obm ierzłym  

’ Kilakiem interelłu  skarbowego na ucisk obywateli częftokroć n a d u ż y t y m l e c z  niech 
ńoft.ępuią z. l u d z k o ś c i ą  i o t w a r t o ś c i ą ;  niech czyny i działania ich dow odzą, i i  
inn ey  p ie  m aią  dążności iak ugruntow anie  i zachowanie dobra i szczęścia narodu  i 
polepszenie by tu ’ obyw ateli, a w tern dopełnienie prawdziwego i właściwego A dm i- 
niftracyi l\ządow ey celu.

Naftę pnie niech pracownicy tego W ydziału  udadzą się do W ydziału Kon* 
sum pcy ineaó ; ale nie koniecznie koncern w ynalezienia P l u s ,  lecz w  zamiarze uzu - 

, pełn ien ia  ty  ch  p r a w  k tóre  E konom ika narodow a w sposobie nakazuiącym  dyktu­
je ; to ieft: w celu dopięcia i  zachowania zam iaru społeczenftwa obywatelskiego', swo­
bodnego używ ania życia, oraz, dokładnego i bezbronnego rozważenia i  rozłożenia 
ciężarów  publicznych, w  m iarę i  ft o th  eg  o f u n d u s z u ,  to ieft: w  m iarę m aiły p r  o- 
d u k c y i n e y ,  z ścisłym zachow aniem  zasad r o w n p ś c i  i s p r a w i e d l i w o ś c i .

O Boże! iak zbaw ienne skutk i z takiego działania w ydziału produkcyinego 
dla dobra narodów  wypływać m uszą! skutk i te są niezliczone, ceniąc w pływ  ich 
w  m iarę n iezm iernych klęsk, iakie dotąd W y d z i a ł  k o n s u m p c y i n y  i a k z p u s z k i  
P a n d o r y  na rodzay ludzki rozlewał. -

podp . ; Juliusz So den. , Dodatek



D O D A T E K
, \

do Dzieimika Departam entowego Num. io. "

P r e f e k t  D epartam entu Płockiego
do w ssyftkich  Podprefektów ,

■©. m ylnym  tłom aczeniu ultaw y w zględem  w yw ozu skór za granicę 
Vfydaney, JW . M inifter Skarbu przez w ielorakie rapporta  uw iadom ionym  
będąc, zlecił m i reskryptem  swoim  dnia’ 51. z. m. datowanym , obw ie­
ścić, że podług  in liruk tarzą generalnego, na dniu  15. K w ietnia 1807 w y­
danego i przez byw szą kcmmiiTyą rządzącą potw ierdzonego, zakąz w y­
w o zu  skór za granicę, iedynie ty lko do surow ych ściągał się , w yw oź 
zaś skór w ypraw nych bynaym iey zabronionym  n ie b y t Przesyłam  W., 
W Panu wiadom ość n in ieyszą, i polecam , ażebyś i ą  w  pow iecie swoim  

> ogłosić rozkazał.
w  Płocku, dnia i6go  Liltopada i 8 i’Q.

R . RembielińsM:
  Plichta , S. jen  t

Min i it e r Skarb u
Pierw szym  A rtykułem  D ekretu  Królew skiego z daty  27go Paździer­

nika bieżącego roku.
Ażeby wszyscy Expedyenci, Kommifianci, k tó rzy  Angielskie i ko­

lonialne tow ary, należące do Kupców i N egocyantow , utają, oprocz kon­
fiskaty ieszcze złożeniem  szacunkow ey Summy za utaione tow ary w y- 
padaiącey, ukarani byli.

Poniew aż zaś to  pow yższe .rozporządzenie D ekretem  K rolew sŁini 
dnia 5. Liltopada r. b. zapadłym daley rozciągniętym  zoltało j

Ażeby wszyftkie zw yź w spom nione Towrary, k tó re u  Kupców lub 
ti innych  Judzi w  zapasach się znayduią a utaione zofiały, skonfiskowa­
ne b y ły ; rów nie także, aby ci Kupcy i handlujący, k tó rzy  um yślnie fta-' 
l i  się przyczyną do utaienia swych tow arow , n i ety !ko konfiskatą utaio- 
nych, lecz u tra tą  całego zapasu tow arow , ukarani bylL

Przeto  podaie się Publiczności, a szczególnie kupieckiem u liano­
w i dó w iadom ości, ażeby wszyftkie tow ary  Angielskie lub kolonialne, 
które w  czasie odbytey iuź re w iz y i, b ądź  to  przez prędkość , lub £Qś '



przez niedóp i Ino wan i e się rew iduiących  OlFicyalifto-w, alit o też przez ńs  
krycie tak o w y ch , w  dezygnacyą poclane nie zoftały', aby .tako1we, w  prze­
ciągu 48 godzin od dnia publikaty  ninieyszego obwieszczenia, mieysco- 
w em u U rzędow i Konsum pcyinem ii w iern ie podane z o (la ły ; w  przec i­
w nym  albowiem raz ie , każdy w inę sobie przypisać będzie musiał, i.eźe- 
l i  przy rew iżyi , w krótce odbywać się ieszcze m aiącey, • zatai one tow a­
ry  odkrytemu zoftaną, i  W łaściciel podług przepisów  Dekresem  K róle­
w skim  d- d. 5. Łiftopada wydanym, ukaranym  będzie; oczyni W W . D y­
rek to row ie  Skarbowi ItosoWną odebrali inform acyą, i podług- tey  sobie 
poftąpią.

W szyscy zaś ci, k tó rzy  ukry te  i u tai one tow ary , ,aTbó w łaściw e­
mu mieysco-wemu 'Konsumpcyinemu U rzędow i, albo delegowanym  do u . 
skutecznienia dzieła tego OlFicyaliitoUi doniosą, a denuncyacya ich spra­
w dzi się, odbiorą w  nadgrodę p ią tą  część szacunku tow aru  odkrytego, 

w  W arszaw ie, dnia 15. Łiftopada- 1810.
(L .  S.) W ę g le  iisk i.

_ Gzyiewski, S. J. M. S„
w' J m i e n i u  N a y  i a ś n i e  y s z e g o

F r e d e r y k a  A u g u s t a ,  u
K r ó l a  S a s k i e g o ,  X i ą ż ę c i a W a r s z a w s k i e g o .

T R Y B U N A Ł  C I W I L N Y  
pierw szóy Initanćyi D epartam entu Płockiego.

Gdy Ur. T łu b ick i, Burgrabia T rybunału , o uw olnienie siebie od 
tego urzędu doprasza się, zaczyni w zyw a T rybunał tych , k torzyby z 
urzędow ania tegoż Burgrabiego iakowe pretensye mieć m ogli, lub ! k tó ­
rz y  tem uż dokum enta i papiery  swe p o w ierzy li, iżby się w  ciągu nie- 
dziel czterech, a naydaley do 10. Stycznia r. p. w  kancelląryi Trybuna­
łu  z takowem i zgłosili.

w  Płocku, dnia ggo Grudnia 1810.
Sękowski, Prezes.

Budziszeski, Sekretarz.

P ro k u ra to r K rólew ski
przy  Trybunale D epartam entu Płockiego,

Chcąc obok w iernego dopełnienia pi*zepisówr prawn , ile m ożności 
zasłonić obywateli od przykrości, iakie im  niedoświadczenie B urgrabiów  
«  ieźdzaiących na exekucye częftokroć w yrządzać może, wskazuie wszy-



fik im  Burgrabiom  w  departam encie tu teyszym  N orm ę poftepow ania, co 
nafiępuie:

1. Burgrabia przyieżdzaiąc na exekncya w inien się w ylegitym ow ać 
przez okazanie Nom inacyi i w yroku, k tó ry  mu do w ykonania pow ierzono.

2. Podaiąć likwbdacyą należytosci w  celu wypłacenia-, ma zarazem  
okazać ffronię ta x ę ' dekretem  Nayiaś. Pana d. d. 14. M arca prtetćrili u- 
$anowion<\, że mu się- w rzeczy w-iftoici ty le a nięw ięcey należy.

5. P rzez cały ciąg Exekucyi pow inien zachować się w zględem  
dłużnika iak naygrzeczniey , i zapisze przy końcu P ro loku łu  tradycyi, 
źe dopełnił uroczyście czego po nim  punkta 1. 2. wymagani.

4- W  przypadku doznanego ze ftrony dębitora oporu w  przed­
sięw zięte^ czynności, w yftaw i m u należycie skutki z takow ego oporu  
w yniknąć m ogące; a gdy usiłow anie w  tey  m ierze lianie się darem nym , 
sporządzi dokładny Prot okuł i przeszłe go bez naym nieyszey ftraty cza­
su w raz z Aktam i swemi Prokufatorowri K rólew skiem u, k tó ry  zaradcze 
w eźm ie środki w  m iarę wym agania okoliczności.

5, Każdy Burgrabia obow iązany reft w szelkie U rzędow ania i ego 
tyczące się uftawy, w  czasie iak naykrótszym  zebrać, i z niob uform o­
wać 'dla siebie A kta, aby w  każdym  m om encie pew ną w  działaniach 
swmich m ógł znaleść skazowkę.

6. K tóryby z Burgrabiow  pow yższym  rozporządzeniom  nie b y ł 
pow olnym  lub zaniedbywał" onycli dopełn iać, surow ey k ary  nieuydzie.

w P łocku , dnia 51, M aja iB io .
T u r s k i ,

 ________  k. Bielski, Sek.

P rokura to r  K rólew ski
p rzy  Trybunale 'Departamentu Płockiego. - 

Oprócz wydany cli Burgrabiom Inftrufecyi k to reb y , przy prowadzeniu Exekucyi 
w pomoc niezdolności iść m ogły , przepisał był pod dniem  31. Maia c. sposob za­
chowania się w domach Obywatelskich w czasie wykonywania swych obowiązkow, 
i wskazał sub praef. 20. Czerwca c. w biorze swoim i w Sądach Pokora Księgę, z 
Kolum nam i ftosownemi, w celu utrzymania nad niemi należy tey Kontrolli. Teraz, 
ieszcze znayduię potrzebę ultanowić co naftępuie.

A r t y k u ł  1.
Każdy Burgrabia obowiązany ieft sporządzić sobie natychmiaft Dziennik z  

naftępuiącemi rubrykam i:
' ‘ a) Num er ciągły;

b) B ubrum  sprawy i przedmiot teyże;



fonie Lł%zwisko Extrahenta Eyekucyi.;
.t\5 Dzień odebrania wyroku lub dokum entu przed • .Notariatem ' 

udziałanego, kontem  zrealizowania Exekucyi;
*0 Data pokwitowania Burgrabiego przez ftronę Interefs popiera- 

iącą, a więc uskutecznienia Exekucyi;
f)  Ilość -likwidowanęy przez Burgrabiego i wrzeczy saniey po-

liraney za iego prace należy toś-i;
g) Adnotacye;

4 .zapisywać w  D ziennik takowy .regularnie wszyftko., cokolwiek .do wyexekwowania 
onem u ieft powierzone.

A r t.  2.
' W  mieysce dotychczasowych rapportów o dopełnionych działaniach, składać 

będą. Burgrabiowie .co 'Miesiąc wyciągi -z Dziennika powyiey wskazanego przez sie­
bie Zaświadczone, to ieft 'Burgrabiowie Departamentowi bezposzrednie do Biorą Pro­
kuratora Królewskiego; -Powiatowi zaś na ręce -WW. Podsędkow respective swoiego 
ZakyeiFu.

A rt. 3.
Epokę od ktorey przesełanie wymaganych wyciągów zaczynać się m a, fta= 

jnow i dzień 1. Grudnia lg io .
A rt. 4.

Niedopełnienie któregokolwiek z poprzedzaiącycli A rtykułów  równie iak nie­
baczne opóźnianie się w kontynuowaniu Exekucyi za pierwszą razą, mocne na ud- j  

um ienie, za drugą karę porządku pieniężną lub aresztu, za trzecią naoftatek, pod 
nie Burgrabiego pod' Kaffacyą za sobą nieochybnie pociągnie. y

Działo się w Płocku, dnia 12. Liftopada ig ra .
T ,urski.

Jg. Bielski, Seb‘.

B urm iltrz  P o lic j i
M iafta Stołecznego Departamentu Płockiego.

Uwiadam ia Publi-cznoić, i ż  w  dn iu  iS . nr. b. zrana o godzinie 10 
oprze&awaną bydź ma P artya  Żyta 259 K orcy W arszaw skich, przez pu­
bliczną lićytacyą w ięcey daiącem u, za .gotowe p ien iądze w-monecie gru- 
bóy  srebm ey. Ł icytacya ta odbywać się będzie na m ieyscu posiedzeń 
M agiftratu , przed  delegow anym  W . P e tri Ław nikiem  pierw szym . Żyto 
rzeczone znayduie się tu w  P łocku na sk ładzie  w  spichrzu JPana P i o  

Jgdrzeiew icza Kupca i Obywatela tuteyazego.
Dań w Płocku, dnia 7. Grudnia 1Q10.

(iL. S .)  I,an Batcher,
MarkiewieHf


